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Wrażenie. 


W oozach zagranicy musi ta robić 
Wrażenie komiógne, w oczach "kraju tra- 
girene, Wszystgfe zaś tego rodzaiu ope- 

acie w poszukiwaniu sztucznej większo- 
ści na Komisji Główne; wymagają czasu, 
nerwów, pieniędzy na pokątne machinacje 
I skutkiem tego odpowiedzialność za przed- 
użanie przesilenia spada na Sejm  wikła* 
cy się wa własnych sieciach. Mamy to 
'da zawdzjęczenia „genialnej“, natchnionej 
w „chrześciiańskiem* zacietrzewieniu - po- 
prawce ks, Lutosławskiego do uchwały z 
16 czerwca. w sprawie regulaminu Komisji 
Głównej, Zaprawdę Belweder powinien 
Łamówić uroczystą msz; u ks. Lutosław- 
skiego i suto za nią żapłacić, bo nikt in- 
My, tylko ks. Lutosławski związał ręce 
*Jmowi, utrudnił jego rolę w przesileniu 
I przez to odpowiedzialność za przedłuże 
nie przesilenia przesunął z bark Belwederu 
na Sejm. 


” 


Zaaynienie stosunków i jego 
przyczyna, 


Zaognienie stosunków, które cechuje 
Obecny kryzys, ma swoie źródła nietylko 
W zawiści pąrtyjnej, bo 1a występuje zaw- 
$ze | wszędzie, zwłaszcza przed wyborami. 

Pzyczyna głębsza leży, niestety, w niedo- 
słat:cznem oddziaływaniu Naczelnika Pań- 
twa ; Marszałka Seju na układ stosun- 
ków misdzypartyjnych. Rola suwerena 
polega głównie na łagodzeniu tarć i ułat- 
Wianiu porozumienia między stronnictwa- 
mi. Nawet dwory królewskie, które jako 
lhiedobitki dawnych czasów pozostały w 
Europie XX wieku, pilnie przestrzegają, 
aby: do Korony miell dostęp wszyscy po- 
litvcy i na tym gruncie najwyższym, neu- 
alnym, mogl porózumiewać sig wzałem= 
Niej łatwiej znachodzić wyjście między 
Interesami partji i państwa. 

Z żalem należy stwierdzić, że podtym 
Względem Belweder nie przyswoił sobie 
nowoczesnych melod ił est dla ogółu 
czynników politycznych bardziej niedostęp: 
hy niź dwór np. krola włoskiego czy an. 
gieiskiego. Wprawdzie dostęp formalny 
do Belwederu jest łatwy, ale to niczego 
hie dowodzi. Inicjatywa do stworzenia w 
Be'wederze neutralnego ogniska  poli'ycz- 
nego mogła i powinna wychodzć z same- 
g0 Belwederu, bo nikt przcecisź nie może 
kę narzucać z dyskusją polityczną. 

Równolegle dotego i Marszałek Sej- 
mu pozostawał stale poza swcim obo- 


Wiązkiem odgrywania roli łagodzącej tar- | 
Byl’ wróbel na ul. Wie'skiej ` 


Cla partyjne. 
w.'s;iewa przechodniowi, jak dalece Mar- 
Xsisx Sejmu nie przestał być marszałkiem 
dra wicy. 

Nic dziwnego zatem, że gdy oba naj- 
wy:sze autorytety stale zostawiały życie 
lniędzyparty ne na pastwę dobrych lub 
lich nestrojów buletowych, w momescia 
%r;zysu, jaki przeżywamy, tak trudno jed - 
dosikom i grupom politycznym utrzymać 
Miurę w walce i szybko zmierzać do „roz= 
Wiązania w myśl interesu państwa. 


Fatalne skutki walki. 


o Bilans walki dotychczasowej przed- 
i się fajulnie. Drożyzna rośnie, mar- 
s gwałiow je spada. chwieją się podsta- 
N zycia gospodarczego i spolecznego. 
le w tem jednak leży punkt ciężkości 
naszych strat Pala drożyzny zaczęła kraj 
kalewąć już wczesną wiosną, a matka na- 
Tala przed przesilieniem ponownej ten- 
€icji spadkowej, ponieważ zbankrutował 

am (inansowy p. Michalskiego, który 


m a Belweder. 


. miesz ami wewnątrz kra u 


Cena prenumeraty: 
Miesięcznie Mk. 550 
ga prowincji „ 750 
Zs granicą 


Za odnoszenie doli- 
cza się miesięcznie 


Kaida nowa podwyżka 
obowiązuje już przyjęte 
tgłoszenia ód dnia zrhia- 
ny cen bez uprzedniego 

zawiadomienia, 1 
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reres: 


w ostatnim mies'ącu swych Frządów wy- 
puszczał dziennie 809 miljonów marek 
nowej emisjił 

Przesilenie pod względem  drożyzny 
i spadku marki ujawni'o tylko skutki fał- 
szywej gospodarki p. Michalskiego i na- 
dało im tendencję przyśpieszoną. Wał- 
niejszą jest rzeczą, że obecne przesilenie 
zachwiało ponownie naszym kredytem za. 
granicą i to nietylko finansowym, ale, co 
gorzej, kredytem polit, cznym, ponieważ w 
oczach Świata znowu schodzimy do roli 
jakiegoś Peru czy Fiomdurasu, a więc do 
zali państwa wstrząsanego ciągłemi za- 
i niezdolnego 
do praworządnego życia na dłuższą metę. 
Rządy gabinetu Poniaowskiego podniosły 
Polskę w opinji świata, Który zaczął nas 
traktować jako jeden z poważnych czyn- 
ników w układzie stosuaków międzynaro- 
dowych 

Nie usunie tego fakte wytykanie błę- 
dów p. Skirmunta w Genui, ba w tej Ge- 
nui popełniali również błędy inni, 2 naj- 
więcej Lloyd George. 

Przes.łenie cbscne zrujnowało nasz 
kredyt į z tem przy dzie się liczyć każde- 
mu rządowi, który wyłoni si; wreszcie z 
chaosu przesiłeniocwego. Czy to będzie 
rząd symbalizuiący zwycięstwo Belwederu, 
czy rząd symbckzujący zwycięstwo Że mu, 
spadek po przesileniu będzie w obu wy- 
padkach wielką k od4 na drodze. 

Nie chodzi spzcjalnie i tylko o to, 
czy rząd będzie centrowo lewicowy, czy 
cenirowo-Erawicony, bo każdy z nich 
może być tylko rządem przejściowym, 
który ustąpi z nowym Sejmem w jesieni, 
a dla lewicy, zwłaszcza przed wyborami, 
wygodniej jest nawet być w opozycji i 
mieć w ręku wszystkie atuty agitacyjne. 
Idzie © to, aby w imię równowagi państ- 
wowej 


nie dopuścić do przesilenia 
na Stanowisku Bbiaczelnika 
Państwa, albo do nagłego 
przeciienia z udalszem iet= 
nieniem Sejmu, 


który pod względem pracy ustawodawczej 
dni ma policzone i dla nikogo nie może 
być czemś niebezpiecznym. Dobi;anie ko- 
nającego nie jest ani potrzebne, ani nie 
byłoby zajęciem zaszczytinem. W walce 
Belwederu i Sejmu nie wolno dopuścić, 
aby był zwycięsca i zwyciężony. bo taka 
zabawa droże by kosztowała państwo, ani- 
geli wszystkie przesilenia gabinetowe w 
przeszłości i przyszłości. 


WyśśCizi powrótdo wnioscu 
Mie z «G. Wi ru k. 


Wyjście z trudności jest proste i ja- 
sne przy dob.ej woli, Jest niem powrót 
do wniosku NPR, który upadł w Sejmie 
16 czerwca, a przedstawiał jedynie logicz- 
ne i sprawiedliwe wyjaśnienie t:udności 
prawnych, jakie nasuwa ma a Konstytucja, 
Pawrct do wniosku NPR jest możliwy, 
ponieważ w Komisji Konstytucyjnej Sel. 
mu znajduje się odesłany tam przez ple- 
num wniosek Klubu PPS o reasumpcję 
uchwały z 16 czerwca, mocą której zosta» 
ła stworzona Komisja Glów.a, Wniosek 
o reasumpcję powinien znaleźć się szybko 
na porządku dziennym, reasumpcja niesz- 
częsnej uchwały powinna być przyjęta, a 
wówczas powstanie formalna możliwość 
ponownego wysunięcia wniosku NPR co 
do RE interpretacji małej Konsty- 
tucji, 

Po smutnych doświadczeniach ostat- 
niego miesiąca, szanse przeprowadzenia 


wniosku NPR powinny być i wobec lewi- 
cy i wobec prawicy dużo lepsze, jeżeli 
Se m wzniesie się wreszcie ponad zajad- 
łość partyjną i zechce rozstrzygać w imię 
interesu państwa przedewszystkiem. 


Jeszozo e naszem stanoe= 
Wisi Ua 


Narodowa Partja Robotnicza wypo- 


wiedzia:a się krytycznie i stanowczo, gdy 
2 czerwca gabinet Punikowskiego podał 
się do dymisji wbrew woii Sejmu i pod 


jednostronnym, konstytucyjnie dającym się 
kwest,onować wpływem Naczelnika Pań- 
stwa. Dobitnie dał temu wyraz w Sejmie 
kol. Chądzyński, motywując 16 czerwca 
wniosek NPR, a ostatnia Rada Naczelna, 
aprobuiąc t utykę klubu poselskiego, rów- 
nież wyra ia żal, że Naczelnika Państwa 
wciągnięto w wir przygotowań wyborczych 
i popchnięto do spowodowania dymisji 
gabinetu. 

Pod względem wywołania przesilenia 
i roli w tem Nac elnika Państwa, a zwłae 
szcza pewnych strosnictw, któr: jego o- 
sobę chciały wciągnąć w ke mb.:acje wy- 
borcze, stanowisko nasze ne uległo zmia- 
nie i nie ulegnie jej pomimo prowokacyj- 
nych posunięć taktycznych prawicy. Z tem 
większą jednak siłą NPR musi występo- 
wać przeciw wszelkim próbom wywoły- 
wania przesilśnia na stanowisku Naczelai- 
ka Państwa, próbom mogącym zmienić 
kryzys gabinetowy na kryzys państwowy. 


Czas najwyższy skończyć! 


Bobrzyński twierdzi w któremś ze 
swych dzieł historycznych, że brak sil- 


Pismo poświęcone sprawie robotników i inteligoncji pracujące 
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nych walk wewnętrznych i wojen domo= 
wych odbił się niekorzystnie na osta- 
tecznem ukształtowaniu się państwa 
polskiego, co ułatwiło później stopniowy 
tego państwa upadek z powodu nio- 
możności stworzenia silnego rządu. Jest 
to recepta zbyt ryzykowna, jeżeli cho- 
dzi o sposób tworzenia silnego rządu. 
Być może nawet, że recepta Bobrzyń- 
skiego jest historycznie uzasadniona 
dla średniowiecza polskiego i czasów 
przed Piotrem Wielkim w Rosji, a Fry- 
derykiem Wiełkim w Prusach. W o- 
becnem „jednak położeniu odrodzonego 
państwa polskiego nie ulega wątpliwoś- 
ci, że przez wojnę domową doszlibyśmy 
szybko do silnych rządów, ale obcych, 
nie swoich... 

Czas najwyższy skończyć walkę 
konstytucyjną przez rewizję uchwały 
Sejmu z dn. 16 czerwca i szybkie tego 
Sejmu rozwiązanie w sposób normalny. 
Nie trudne będzie to osiągnąć, jeżeli 
Sejm będzie na serjo traktował napis 
widniejący w jego sali obrad, że salus 
reipublicae, czyli dobro państwa winno 
być najwyższem przykazaniem. Bez 
żadnej-wątpliwości napis taki znajdzie 
się gdzieś i na ścianach Belwederu, 
a jeżeli nie na ścianach, to wiadomo, 
że istnieje w duszy tego, któremu Sejm 
powierzył najwyższe dostojeństwo pańr 
stwowe i zurazem Obowiązek czuwania 
nad dobrem i pokojem narodu. 


J. Kuźnica. 


Mz 


Przeciwko zakusom reakcji. 


(Uchwały P. Z. Z. 


W dniu 21 b. m. o godz. 7 wiecz. 
odbyło się zebranie delegatów i pobor- 
ców Związku „Praca*. Po przedyskuto- 
waniu kilku spraw związkowych. przy- 
stąpiono do omawiania sprawy obecnego 
przesilenia rządowego, które trwa już 
prawie dwa miesiące i nie miadomo kie 
dy się skończy. Przemawiali: Kulczyń- 
ski, Pokorski, Kazimierczak, Wymysłow- 
ski i wielu innych. Wszyscy mówcy 
zwracali uwagę na wielkie straty dla 
Państwa z powodu+ przesilenia i jedno- 
cześnie potępiali zńchowanie się prawi- 
cy, która dąży za wszelką cenę do za- 
garnięciu władzy w swe ręce, z p. Kor- 
fantym na czele. 

Prawicy nie chodzi o Państwo i o 
jego powagę; dąży ona za wszełką cenę 
do wzbogacenia się kosztem rzesz robo- 
tniezyah i ujarzmienia takowych, co w 
demokratycznem Państwie jest nieprak- 
tykowane i wielce szkodliwe. 

Po należytem wyświetleniu sprawy 
przesilenia powzięto rezolucję treści na- 
stępującej: 

Zebrani delegaci i poborcy 
Związku „Praca“ w liczbie około 
1600 osób, kładą obowiązek na po- 
słów N.P.R., by ci dążyli za wszel- 
ką cenę do zlikwidowania obecnego 
przesilenia rządowego, które powo- 
duje w kraju niezmierny wzrost 
drożyzny, co w pierwszym rzędzie 
niemiłosiernie odbija się na klasie 
robotniczej, 

Zebrani potępiają uprawianą 
politykę przez partje burżuazyjne, 
która dopcewadzić może Państwo 
Polskie do wojny domowej i oświad- 


„Praca*) 


czają, że w razie stworzenia przez 
p. Korfantego Rządu, takowy będą 
bezwzględnie zwalczać jako Rząd 
paskarzy i burżujów. 

Zebrani wyrażają votum zauta- 
nia klubowi poselskiemu N. P, R. i 
oświadczają, że będą go całkowicie 
moralnie, a nawet gdy zajdziespo- 
trzeba, czynnie popierali. Poslom 
Weberowi, Swiniarskiemu. Zagór- 
skiemu'i Rederowi wyrażają pu- 
bliczną pogardę jakofzdrajcom spra- 
wy robotniczej, oraz wzywają ko- 
legów - robotników z tych miejsco- 
wości, z których pochodzą wymie- 
nieni zdrajcy, by ich również pu- 
blicznie napiętnowali i nimi wzsar- 
dzili. 

Rezolucja powyższa została u- 
chwalona wszystkimi ; głosami, na 
czem zebranie zakończono © godz. 
10-ej wiecz. 


Zebranie ` następne delegatów i po- 
borców odbędzie się dopiero dnia 11 
sierpnia r. b 

Arkan. 
Liser sum . TCZENESOYCJYKEE TE 
Komunikat. 

Niniejszym podajemy do wiado- 
mości Sz. Członków Stow. Spoż. 
w Radogoszczu, żęzpółroczne OGÓL- 
NE ZEBRANIE, naznaczone na dziań 
2217, z powodu nieotrzymau s sall, 
zostało odłożone na dzień 20 lipca 
1922 roku. 
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(O panu Korfantym jako o premjerze już przestano mówić, 


Obecnie ak- 


tualną jest sprawa nawiązania rokowań porozumiewawczych), 


Rokowania wczorajsze. 
(Od własnego koresp. k 

WARSZAWA, 21. Woezorajsza 
enuncjacja lewicy, stwierdzająca ko- 
nieczność utworzenia centrum sej- 
mowego, znalazła sympatyczny od- 
gow Śród Błronnictw „środka“. 

Pos. Witos odbywał dzisiaj dłu- 
gotrwałe rozmowy z p. Btesłowi- 
czem, który w chwili obecnej na- 
daje ton polityczny klubowi pracy 
konstytucyjnej. 

Jedynie że strony p. Skulskie- 
go stosowany jest bierny opór w 
stosunku do podjęcia wspólnej akcji 
z blokiem lewicowym. 

Trudności, jakie napotykają to- 
o7ące się rokowania, powiększa je- 
szcze ta okoliczność, że stronnictwa 
centrowe nie wiedzą jak wybrnąć; 
z zobowiązań przyjętych na siebiej| 
względem prawicy, co do popierach 
nia p. Korfantego. 


Naredj ze Skultzczykami, 


(Od własnego koresp.) 


WARSZAWA, 2i. Dziś poseł Mo-fa 
raczewski również z ramionia zespołu 
stroanictw lewicowych odbył konferen- 
cje z vp. Śkulskim, przywódcą Nar. Zj. 
Lud. Przebieg tej konferencji — nieza- 
kończonej zresztą—nie był tak pomyślny. 


Koc domowa We Wosa 


Sirak peaeralny. 


v,EDEN, 21. (PAT) Z Rzymu 
dono iu, że centralny wydział związków 
r bits czych uchwalił wydaó proklama- 
cję w „sprawie strajku generalnego w 
cułych Włoszech. Data strajku będzie 
ustalona później, 


Faszyści przeciw dé Fatele, 


RZYM, 21. (PAT). Podczas głoso- 
wania nad votum zaufania dla rządu 
Facty, faszyści głosowali przeciw zaufa- 
niu. Powodem tezo była zapowiedź 
Facty przejścia do rudykalnych sposobów 
zakończenia wojny domowej. W zwią- 
zku z tem, podaje „Piccolo“ deklaracją 
Mussoliniego, stwierdzającą, że we Wło- 
szech niemożliwy jest rząd przeciw fa- 
szystom. Polityka przeciw faszystom 
źaogni tylko sytuację wewnętrzną i do- 
prowadzić może do wojny domowej, 


Lamardowanie przywódcy faszystów, 


MEDJOLAN, 21. (PAT.) Tel. Comp. 
Bekret rz miejscowy związków faszystów 
gosiuł wczoraj w nocy zamordowany na 
ulicy przez komunistów. Faszyści obsa- 
dzih lokal komunistów i zdemclowali go. 


lapowieić silnej ręki zgabiła do. Fatlę, 


RZYM, 21. (PAT). Obecny kryzys 
gabinetu włoskiego, wywołany został 
rzez wewnętrzny stan kraju. Nieueta- 
face ekscesy faszystów skłoniły najwię- 
sze stronnictwo większości rządowej, 
mianowicie str, lud. (Popolari) do przej- 
ścia do opozycji. Prezydent Facta uza- 
sadniając politykę wewnętrzną rządu, 
stwierdził, że łagodnością chciał dopro- 
wadzić walczących do opamiętania się. 
Widzi jednak teraz, że polityka tu była 
złą i zapowiedział całkowitą jej zmianę 
i przejście do radykalnej surowości, Za- 
ponieug ta jednak była spóźniona i rząd 
acty votum zaufania nie otrzymał, 


— 1-1 maa ay 


Polepszenie bytu mrzędaików a rząd. 


WARSZAWA, 21 go (PAT) Rada 
Ministrów na posiedzeniu w dn. 21 bm. 
obradowała nad śgodkami polepszenia 
bytu pracowników państwowych, 


pom Rado) 
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P. Skulski wykrętnie oświadczył 
odrazu: że nie chciałby prowadzić roxo- 
WwBŃ Z całą lewicą, a tylko z PSL, NPR. 
I „Wyzwolęniem*. 

Po południu odbyła się pierwsza 
narada posła Skulskiego z Moraczew- 
skjm, file także bez rezultatu. 


O konferencję z całym zespołem 


centroptawt. 
(Nowe intrygi posla Skulskiego). 


(Od własnego koresp.h 


WARSZAWA, 22. Godz. 1 w 
nocy. O godz. 11 w nocy p. Skul- 
ski zawiadomił desygnowanego 
przez lewicę do rokowań z centrum 
posła Witosa, że pertraktacje poro- 
zumiewawcze mogą być nawiązane 
nie z poszczególnemi klubami cen- 
trum, ale z całym zespołem stron- 
nictw, które dały poparcie p. Kor- 
fantemu. Poszczególne kluby 
nawiązywać rokowań nie będą od- 
dzielnie. 

Oświadczenie to, które nade- 
szło bardzo późno w nocy, bo o 
godz. 11 — będzie rozpatrywane na 
dzistejszem, sobotniem, posiedzóniu 
lewicy. Nie wiadomo czy poseł 
Skulski oświadczył powyższe w 
imieniu N. Z. L., czy też całego 
zespołu stronnictw prawicy. 


Miministracyjny okólnik przedwyborczy, 


WARSZAWA, 21 M Minister 
spraw wewnętrznych przesłał do wszy- 
stkich wojewodów, komisarza rządu dla 
m. Warszawy oraz delegata rządu w 
Wilnie, ckólnik. w którym regulując 
sprawą tak zw. poselskich zgromadzeń 
sprowo/dawczych, zwraca sią do wszy- 
stkich wojewodów i starostów, ażeby 
w nadch dzącyim okresie przedwybor- 
czym zgromadzenia te szeroko stosowa- 
ne były i łatwo dopuszczalne, oraz 
ażeby ich zakazy 

stepowały jedynie 
ważne zagrożenie 
blicznegy. 


ze względu na po- 
bezpieczeństwa pu- 


Barna w Gdyni. 


(Zniszczona część państwowych ro- 
bót portowych). 


WARSZAWA, 21. Okólbą drogą 
dochodzi nas wiadomość o znacznych 
szkodach w państwowych pracach porto- 
wych w dyni, wyrządzonych przez 
wielką burzę morską, szalejącą na Bał- 
tvku; w ostatnich dniach we wzburzo: 
nych falach miało zatonąć kilku mary- 
narzy wojennych. 

Urzędowych i agencyjnych windo- 
mości o wypadkach powyższych dotych- 
czas brak. 


Wykrycie wielkiej „szajki walncieny. 


KRAKÓW, 21. Kilka dni t*mu 'po- 
licji krakowskiej udało się odkryć wiel- 
ką aferą walutową, w którą zamiesza- 
nych jest prócz całego szeregu różnych 
ludzi także i kilka osobistości krakow- 
skich. 

W toku śledztwa udało się policji 
aresztować trzech braci Burków: Jana, 
Michała i Józefa, robotników kopalnia- 
nych z Brzeszcz, którzy od trzech lat 
trudnili się już handlem walutowym 
i złota. 

Stwierdzono, że w ten sposób zdo- 
łano wywieźć złota za kilkanaście mil- 
jardów marek. 

Burkowie dorobili się olbrzymiej 
fortuny na tych spekulacjach: i tak je“ 
den z nich Michał, kupił sobia kamieni 
cę koło Katowic oraz automobil, drugi 
zaś, Jan, kupił za 16 mlljonów hotel w 
Goczałsowicach, a pouadtřdwa automo- 
bile i dom w Brzeszczach 

Prócz Burków aresztowano również 
kupca z Oświęcimia Schliifera oraz Ba- 
łuckiego Jana z Brzeszoz i Piotra Rom- 
b osza. 

Na wiadomość o aresztowaniu wy- 
mienionych, 'ua 6 arnej giełdzie w Kra- 
kewia powstał wielki pepłoch. Większa 


lub rozwiązania na-* 


PRACA" —?22 lipca 1922 r. 


cząść handlarzy z nieczystem sumieniem 
zbie żła. 


osięp be. pośręduł Polski do Odry. 
(Dostaje przystań w Kistrzyniu). 


BERLIN, 21. (PAT.) Wolff, Na 
podstawie art. 839 Traktatu Wersalskia- 
go zapadł obecnie wyrok rozjemczy w 
sprawie statków niemieckich na Odrze. 

We.ług tego wyroku  Czech»sło- 

wacji mają być odstąpione statki o po- 
jemności 35,700 ton oraz holowniki o sile 
5685 koni parowych. 
Polska otrzyma statki o pojemności 
40,760 ton i holowniki o sile 4849 konł 
parowych. Polsce ma być również od- 
dana przystuń w Kistrzyniu, 


Rada higi Narodów. 


LONDYN, 21. (PAT.) Rada Ligi 
Narodów przyjąła sprawozdanie Nansena 
z propozycją mianowania ekspedycji dla 
zbadania głodu w Rosji. Rada Ligi Na- 
rodów przyjęła rezolucję, zwracająca u- 
wagą rządów państw będących ozłon- 
kami Ligi Narodów na wielką doniosłość 
konferencji, jaką Francja ma zwołać w 
sprawie epidamji oraz 
Delegat angielski Fischer nawiązując 
do rezolucji przyjętej w sprawie epi- 
demji na sanitarnej konferencji w War- 
Bzawie, oświadczył, że jest niemożliwem 


sumie półtora miljona funtów, natomiast 
niewymagający tak wielkich wydatków 
pian wzmocnienia kordonu sanitarnego 
mógłby przynieść rezultaty, najzupełniej 
zadawalające. Rada Ligi Narodów posta- 
nowiła zalecić rządom wzięcie udziału 


sprawą. 

Następnie Viviani przedstawiając 
Sprawozdanie w komisji mieszanej dla 
zbadania sprawy rozbrojenia, oświadczył 
m. in, że należy w ewentualnym pro- 
lekcie wziąć pod uwagę wyjątkowe po- 
łożenie niektórych państw, 
Podstawą do szczególnego zuniepokojenia 
00 do bezpieczeństwa granic. 


Radiotelefon. 


MOSKWA, 21. (PAT.) Odbyły się 
tutaj doświađczenia radjo-telefonu nowej 
konstrukcji. W czasie prób. nadawano 
rozmowy z dwóch przeciwnych konchw 
miasta przez specjalne aparaty. Sul- 
struowane przez inżynierów Wasiljewa 
i Teichena. Próby dały wynik nadspoe 
dziewany. 


> ł 
Miegztowznie szpiega Bolczzwicalego. 
‘Ud własnego koresp. 

WARSZAWA, 21. W czasie poszu- 
kiwania szpiegów bolszewickich w: No- 
wogródku w związku z wykryciem ich 
kwatery głównej w Nieświeżu, został 
ujęty Lejzor Blutticz, znany agitator i 
Szpieg komunistyczny z Kraśnika pod 
Lublinem. 


| | 


W Hadze. 


Szczegóły ostatniego posie- 
dzenia. 
(Uchwalenie rezolucji). 


HAGA, 21 (PAT.) Końcowe posie- 
dzenio kouferencji rozpoczęło się dzisiaj 
o godz. 4 po południu. Na wniosek 
przewodniczącego przyjęte zostały spra- 
wozdania z trzech podkomisyj, po króte 
kich przemówieniach odnośnych spra- 
wozdawców, Następnie delegat belgij- 
ski zaproponował przyjęcie przez kon- 
ferencję następującej rezolucji: 

„Konferencja zaleca uwadze rzą- 
dów na konferencji reprezentowanych- 
że byłoby wskazanem i pożytecznem, 
aby rządy nie popierały usiłowań, czy, 
nionych przez ich obywateli w celu na- 
bycia własności, która należała przed- 
tem do obywateli nierosyjskich i która 
"była skonfiskowana po dniu 1 listopada 
1917 r. To zalecenie będzie skierowane 
również i do rządów niereprezentowa- 
nych na konferencji haskiej, a decyzja 
w tej sprawie zostanie przyjęta w poro= 
zumieniu z temí rządami“. 

Przedstawiając rezolucję, delegat 
belgijski w swem przemówieniu oświad- 
czył, że ma upoważnienie od pana 
charge de affaires Stanów Zjedn. zako- 
m unikować zebranym, że Stany Zjedno- 
czone przyłączają się do powyższej re- 
zolucji. Po krótkich oświadczeniach 
dwlezata włoskiego i francuskiego, pro 
pozycja belgijska została przyjąta. 


innych chorób. | 


popierać plan wymagający wydatków w. 


w poniesieniu kosztów w związku z tą, 


które mają | 


ai" —Nro 158 NEJ 
Posiedzenie  Kgnterenoi  zostałó 
zamknięte ps przemówieniu przewsdDiś 
CZĄCEKO kuutorazfi, © w Óm ui hoHkrEs 
ślił pozytywne rezultaty prac konferensi 
oji, jeduomyśln ać deloracji orsz nas 
dzleję osiągnięcia w przyszłości ostās 


tecznego uregulowania spraw, któremi 
zajmowała się konferencja haska. 


Liiwinow nie stach josztze mdrail. 


HAGA, 20. (PAT). Wied. B. K 
Dzienniki donoszą, że Intwinow wyraził 
w rozmowie nadzieję, że po upływie tys 
godnia mogłaby nowa konferencja poź 
djąć przerwane obrady i doprowadzić je 
do końca. 


krwawe. powstanie. ma Dkralole | zdobyc 
cle Kamieńca Podolskiego, 


(Część załogi i komisarze bolszewicoy 
wyciąci w pień). 
(Od własnego koresp.]. 

WARSZAWA, 21. W dniu dzisiej- 
szym nadeszły do Warszawy z pograni- 
cza rosyjskiego wiadomości o wybuchu 
powstania na Ukrainie sowicekiej prze 
oiwko bolszewikom. 

Na podstawie tych relacji oddziajg 
ukraińskie z kilku stron zaatakowały 
Kamieniec Podolski. Załoga bolszewicka 
usiłowała stawić opór. 

Siła uderzenia powstańców była 
jednak tak wielka, iż zaledwie część zaz 
łogi zdołała ujść z życiem. 

Polityczne władze 
wpadły w rące powstańców. 

Powstańcy urządzili rzeż komisa= 


bolszewickie 


rz i 
Siły oddziałów powstańczych obli- 
czają na 80 tysięcy ludzi. i 


Urzędowe potwierdzenia tych wia- 


domości dotąd nie nadeszły. 


Ząb egl. delegaci polskiej, 


HAGA, 21. (PAT). Sze! delegacji 
polskiej min. Strassburger oświadczy 
przedstawicielowi PAT, 
polska od początku obrad 
dokładała wszelkich usiłowuń, ażeby 
konferencja wyświetliła dostatecznie stas 
nowisko obu stron. Delegacja polske 
nadal widzi możliwość dalszej pracy 
konferencji, Jednakże w odeonym stanie 
dyskusji nie uznała zu możliwe przedź 
stawie DO pozycji kounkrelmge 


Ratythaiast po Hadze. 


(Krasin i Litwinow w Berlinie). 


BERLIN, 21. W najbliższych dniach 
przybędzie tu Krasin z Hagi,f jeszcze 
przed podróżą do Londynu, dokąd udaje 
sią w przyszłym tygodniu. Nieco później 
przybędzie do Berlina i Litwinow, który 
stąd uda się-do Moskwy. Złożyć on ma 


że delegacja M 
konferencji 4 


= m a PY PO m ty 


gw ram 


s 


Adra 


Rządowi Sowietów sprawozdanie o prze” » 


biegu konferencji w Hadze. 

„Berliner Tageblatt* dowiaduje- się 
z dobrego źródła, że nowe propozycja 
Litwinowa przedstawione na krótko przed 


zerwaniem konferencji w Hadze, będą 5 


stanowiły ważny przedmiot. obrad w 


Moskwie. 


Odniemczenie 
byłej dzielnicy pruskiej. 


Zawarunkowane traktatem wersal= 
skim odniemczenie b. dzielnicy pruskiej 
szybko postępuje naprzód. 

W r. b. zlikwidowano już przeszło 
700 kolonij 1 około 10 większych ma- 
jątków, pozostaja do wykupienia około 
70 majątków i 2 1 pół tysiąca kolonij. 

Przy likwidacji własności niemiec= 
kiej pierwszeństwo oddawane jest spo- 
sobom dobrowolnej zmiany własności, 


przymus stosowany jest tylko w osta- i 


teczności, 
unszzQ) e <a 


Komunikat. 


W związku z lićw lującą się kasą 
oszczędnościową w Widzewie, dla wygo* 
dy mieszkańców tego oddalonego Przed- 
mieścia, pokrewna jej Widzewska Śpółdziel- 
nia Spożywców (dawniej „Zorza*), na mocy 
zatwierdzonego statutu, przyjmuje wkłady 
s8 czędnościows i płaci nu każde żądanie 
zoa z rocznem wymówieniem — 10 pro- 
oent od 100 rocznie. 

Gwarancja zapewniona kilkudzięsięci0- 
miljonowym majątkiem nieruchomym Spot- 
dzielni. 

Biuro mieszczące się przy ul. Rog 
kicińskiej 98 otwarte jest codziennie 0% 
g. 8—1 i od 3—8 wieczorem, 1801 —B 

namu, | 


M 198 


Polityka Swiatowa | 


Rosja przedwojenna mlała szesnaście 
miljonów muzułmanów, Anglja jakleś sto. 
Osłabić na tym punkcie oba państwa — 
takie oto sadanie powziął Wilhelm, gdy 
oobył w roku 1898 słynaą z pompy tea- 
tralnej podróż do Konstantynopola i Pa- 
lestyny, ogłosił się za jedynego szczerego 
przyjaciela i obrońcę Tureji. W r. 1905 
$prawiła wielką sensacię jego podróż stat- 
kiem wojennym do Marokko, gdzie znów 
ogłosił się protektorem muzułmanów afry- 
kańskich. To ledwo nie wywołało powa- 
knego zatargu z Francją. Niemcy rozko- 
szowali się myślą, że zdobyli tak potężny 
irodek do przeprowadzenia swej Weltpo= 
litik, bo sułtan jako wódz prawowiernych 
może na żądania Kajzera lada chwila ogło= 
sié „Dźłbad*—wojnę świętą. W taki spo- 
sób wytwarzał się „panisłamizm* — ruch 
wszechnuzułmański. K-l stawał się mia- 
stum świętem, odciągał od Mekki tłumy 
pielgrzymów, które dążyły do stolicy suł- 
lena kalifa. który zobowiązał się stanąć 
w razie wybuchu wojny obok swego przy- 
jaciela „Radzi (pana) Guillioun* (Wilhel- 
ma). Tureccy agenci mieli szerzyć propa- 
gande antyrosyjską w Turkiestanie (pow- 
stanie w Andiżame 1898 roku, krwawo 
a Rosjan siłumione) i na Kaukazie, 

tóry po powstaniu Szamiła (1859) właś- 
ciwie ciągie był w stania ukrytej wojny. 
Przed wybuchem wojny (1914) była już 
liczna, dziesiątki tysięcy obejmująca tnte- 
ligencja muzułmańske, która kończyła 
szkoły w Rosji, Niemczech, Anglii, Frane- 
cji i ind,ach. Prawie cała ta masa ludzi 
był: usposobiona patrjotycznie, a po 2a- 
poznaniu się bliśszem ze słabemi strona- 


« mi kultury europejskiej, nabrała pewności 


siebie i opracowała szereg postulatów, 
które zgodnie stawiane są przez wszyst- 
kich, zwłaszcza, że pomoo bolszewicka w 
walce z Grekami i agitacją w Indjach do- 
daje animuszu. 

Postulaty są nęstępujące: 1) Ucieza- 
leżnienie od mocarstw Konstantynopola i 
cieśnin, 2) załzsienie protektoratu ungiel- 
skiego nad krajami z ludnością arabską, 
8) zaniechanie planu budowy kolei z Ia- 
dyj do Motza Śródziemnego, 4) zaprze- 
stanie wyzyskiwania religji do celów poli- 
tycznych Eusopy, 5)-zlikwidowanie pań- 
stwa sjonistycznego w Palestynie, 6) od- 
budowa Kalifatu sułtańskiego, 7) zaprza- 
stanie wojny Greków z Turkami. 

Nietylko muzułmanie odczuwają złe 
skutki powyżstego stonu rzeczy, ale isa- 


O ZWZ o 


luty małometańśkie 


mi Anglii gdyż do Palestyny przybyło 
2 Rosji dużo żydów bolszewików; Indność 
mabometańska niezadowolona jest zò 
strohniczych rządów żyda gubernatora. 
Francja Obawia się, że Syrja stanie się 
też igraszką angielską pod flagą francus- 
ką i na koszt Francji a za pośrednictwem 
angielskiego pupila „króla* Faisala, któ- 
rego Francja zgodziła się przyjąć do Da- 
maszku, ale gdy wykryła jego działalność 
spiskową, ręką zbrojną wyrzneiła go, a 
Anglicy mianowali go królem Iraku ze 
stolicą w Bagdadzie. 

Anglja prowadzi ryzykowną grę, 
pragnie stworzyć od kanału Sueskiego do 
cieśniny Dardanelsiiej, do Kaukazu i Tur- 
kiestann wał cchronny dla Indji, ale cały 
świat wyznawców proroka z bólem patrzy 
na flotę angielską na Bostorze, której gro- 
Źne działa skierowane są na stolicę poz- 
bawiosnego duchowej władzy sułlans, a 
Grek, Zyd i Beduin «są przeklinani, jako 
najemnicy Anglika, Bardziej dalekowidzą- 
cy politycy widzą już Anglję nad brze- 
giem przepaści, Przepowiadają, źe wkróte 
ce rozpocznie się clbrzymia woina. świę- 
ta, która ogarnie Indje, Afganistan, Mezo- 
potamję, Egipt, Sudan, Nigesję. Fale wzbu- 
tzonych fanatyków muzułmanów mogą 
zatopić kolonje francuskie, włoskie, nawet 
holenderskie (Holandja też ma w swych 
kolenjach ze 20 miljonów muzułmanów). 
F- zncja poczyniła pewne krcki, by pozy- 
skać sympatje tych ludów: oto obiecała, 
że nie dopuści do zajęcia K-la przez Gre- 
ków; wznosi w Paryżu wspaniały meczet 
i organizuje instytut muzułmański, nastęe 
pnie rzuciła hasło utworzenia Turcji wiel- 
kiej i zdołreł do życia. Widzimy, że w 
układzie sił w Europie, Azji i Afryce co- 
raz bardziej wchodzi w grę wielomiljona- 
wa rzesza wyznawców Allacha. Rozbudzo- 
na przez rządy 1 kulturę europejczyków 
świadomość narodowa eglpcjan, hindusów, 
arabów -i innych ich współwyznawców 
wytwarza coraz bardziej jednolity front 
antyeuropzjski. Europejczycy zaczynają się 
cofać i tracą sws pozycje. Aby uratować 
to, co pozostało, muszą pilnie badać sto- 
sunki nowego przeciwnika, czynić ustęp- 
stwa—!ak Anglija w Egipcie, lub zawierać 
odrębna traktaty, jak Francja z Turkami 
inałoaz'atyckimi, W dziejaih ludzkaści-Co=* 
raz więcej b;ćzie ważyła ta aowa Siła, 
której znaczenie podczas wielkiej wcjny 
zostało należycie przez wszystk ch zrozu- 
mizne. P. 

ufe 


Co stanie się w Niemczech? 


(Chaos. —Woda prawicy na młyn bolszewicki. —-Republika się broni). 


Walia prowadzona od 8-oh lat w 
Niemozech wydaje już swoje owoce. 
Bcierały się i ścierają się tam z nie- 
zwykłą zaciętością dwa zasadnicze prą- 
dy: republikański) z anarchistycznym 
w:tecznym i zepchniątym z tronu m»- 
nerchizmem. Przyzuać trzeba, że w 
walce tej stronnictwo republikańskie 
wykazało dużo cierpliwości i może za 
dużo łagodn=ści, co umiały wyzyskać 
partje reakcyjne, doprowadzając do tə- 
go, iż Niemcom grozi obecnie stoczenie 
sią w chaos, od którego uratowała je 
właśnie w czasie przewrotu 1918 r. tyl- 
ko republikanska forma i przyjście do 
władzy grup lęwicowych.$8 

Dopiero ostatnie wystąpienie reak- 
cji, ujawnione w rAz po razu powtarza” 
jących się mordach politycznych, doko- 
nywauych przez sprężyście kierowaną 
oryanizację tajną, wykazały Konieczność 
energicznego wystąpienia republikanów. 
Doprowadżiło to do stworzenia siluego 
bloku—zwłaszcza odkąd niezawiśli Zro- 
zumieli bezcelowość opozycyjnej polity- | 
ki i zdecydowali sią wejść do gabinetu 
— bloku zwartego, liczącego w Roishs- 
tagu okolo 800 gło ów, zapewniającego 
zdecydowaną większość rządową. 

Ta to większość a największym 
pospiechem powołała do życia ustawę 
o cchronie republiki, Ale ustawa ma 
znaczenie dopiero w egzoekutywie. Tym- 
czasem w interpretacji na wskroś raak- 
cezjnych urzędników i sędziów, 1mcże 
się ona stać znakomitem narzędziem 
de zwalczania radykałów lewicowych 
pozwalając swobodnie grasować „włas- 
nym ludziom*. Tem więcej, że za ową 
kadrą „starego stylu“ biurokratów stoi 
cała Bawaria, która zrzuciła ustatecznie 
teraz maske i ożwazole wypowiedziała | 


się przeciw r:publice, zrobiła to tak da 
lece otwarcie, że aż min. spraw wewn. 
Schreier głosował w radzie państwa 
przeciw ustawie o ochronie rapubliki. 
Faktu tego nie wolno bagatelizo» 
wać, jeśli się zważy, że Bawarja wraz 


z Prusami Wschodniemi statowi ośro- 
dok kuowań reakcyjnych, że tam znaj- 
duje sią asyl morderców i konspirato- 


rów — i tam przeprowadzono zręcznie 
pod kierownictwem Hindenburga mobili 
zację monarchistów. Jeśli się jeszcze 
doda do tego lansowane pogłoski o 
„wybuchu* monarchji w Bawari — nie 
dementowane przez nikogo — i skombi 
puje z niedawną rozmową bar. Radowi- 
tza z Wilhelmem Il, który podobno 
skłonny byłby zrezygnować z przyszłe- 
go tronu niemieckiego na rzecz bawar- 
skich Wittelsbschów, to nietrudno wsxa- 
zać, gdzie szukać inspiratorów i wyko- 
nawców mordu na Rathenau, jak i skąd 
spodziewać się dalszych niespodzianek. 

Chaos, w jaki popadły Niemcy, 
jest bardzo na rąkę bolszewizmowi Le- 
ninów i Trockich niemieckich, który, 
sekundując zgodnie prawicy, uderza 
wpr st w pud tiwy republiki. 

Prawica toruje „drogi  rowolucji; 
sieje wiatr, uczy nie szanować ustaw i 
władzy — pozorna paródja dziejów, a jed- 
bak prawdziwa i rzeczywista. — Podaje 
nie dla ceiów, lecz w metodach dłoń 
rewolucji, niwecząc ład, gwałCąc wuą 
ludu! : 

To toż niezmiernie zręcznem było 
pociągniącie do rządów — niezawisłych 
socjalistów. 

Wypadki niemieckie. nie mogą być 
obojętne dla Europy, zwłaszcza dla Daj- 
bliższych sąsiadów: .a więc Polski i 
Francji które bacanie śledzić muszą, co 
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się z chaosu tego wyłonić może. Od 
tego bowiem, 00 sią w Nlemozech ste- 
nie, zależeć będzie pokój europejski, 
normalny rozwój życia politycznego — 
lub nowa burza, 
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Bank Wopótdrieltay --- Skarbnica Praty Polskiej 


Prace dookoła otwarcia w Ło- 
dzi Banku Współdzielczego— oparte- 
go na udziałach robotniczych do- 
biegają już końca. 

W dniu 18 lipoa r. b. wieczo- 
rem, w lokalu Skarbnicy przy ulicy 
Głównej nr. 9, odbyło się zebranie 
świeżo obranego Zarządu i Rady 
Nadzorczej. Na porządku obrad by- 
ła sprawa podziału mandatów Za- 
rządu i Rady. Zarząd stanowią: Ka- 
zimierczak Andrzej— przewodniczą- 
cy, Sikorski“ Jan—zastępca, Kurow= 
ski Wawrzyniec — skarbnik i Bed- 
narczyk Józef, klerownikiem-rzeczo- 
znawcą jest Wanatowski Włady- 
sław. Radę stanowią: Komorowski 
Franciszek — przewodniczący, Wa- 
wrzynkowski Jan i Chmielecki Her- 
man—zastępcy, Król Michał —sekre- 
tarz. Witek-Limanowski Kazimierz 
i Durko Adam—zastępcy, Kubasie- 
wicz Stanisław, Kowalski Jan i So- 
kolnicki Bronisław—-członkowie. 

Po załatwieniu formalności, 
przystąpiono do omawiania spraw 
bieżących, między innemi została 
poruszona sprawa, by monitowaó 
tych członków, którzy podpisali de- 
klarację a nie wnieśli jeszcze żad- 
nej raty na udział, jak również po- 
stanowiono rozpocząć prace nad po- 
glębieniem Świadomości o potrzebie 


LĄD 


istnienia banku robotniczego wśród 
robotników. 

W rezultacie postanowiono za 
pomooą prasy miejscowej szerzyć 
propagandę na rzecz Banku, jak 
również na zebraniach członków 
Pol. Zw. Zaw. sprawę tę należycie 
wyświetlać, jak również przyjmo- 
wać zapisy na: udziałowców Banku 
stale we wtorki, czwartki 1 soboty 
każdego tygodnia od godziny 6—8 
wieczorem. Jednocześnie postano- 
wiono zwrócić się do Zarządów Pol. 
Zw. Zaw. aby te nabywały udziały 
(akcje). ` 


* a 
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Zarząd i Rada Skarbnicy zwra- 
cają się z apelem do członków Pol. 
Zw. Zaw. i pokrewnych koopera- 
tyw, by w zrozumieniu . własnego 
dobra zapisywali się na udziałow= 
ców, co się przyczyni w znacznym 
stopniu do złagodzenia wielu trosk, 
jakie obecnie robotnicy są zmuszeni 
pokonywać bez poparoia instytucji 
finansowej robotniczej. 


Uroczyste otwarcie Banku Współ- 
dzielczego nastąpi w najbliższym 
już czasie. e 
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socialisme | ieh piękna dziładność W Bielski. 


(Defraudanci krwawicy robotniczej. —Towarzysz Sokołowski chce ratować 
Sytuacje i idzie do więzienia za osz' zerstwo.—4 pepesowskiego bagienka 


O działalności PPS. i jej Związków 
na terenie Bielsko-Bialskim niewiele o- 
ółowi robotniczemu m. Łodzi jest wia- 
omem. Wszędzie i na wszystkie stro- 
ny towarzysze trąbią, że żeby nie PPS. i 
nie ich Związki, toby robotnicy nie 
wiedzieli nawet, że są istotami podob- 
neni do ludzi, to wszystko bowiem, co 
tylko robotnicy posiadają, zdziałała PPS. 
i jej to należy zawdzięczać, a wszystko 
to, co nie jest pepesowskie--nic nie jest 
warte i jako takie należy uważać je za 
wielce szkodliwe. ' 

Przyjrzyjmy się jednak jak sprawa 
tej działalności PP-sowców przedstawia 
się na Sląsku Cieszyńskim, w Bielsku i 
Białej. 

Od dłuższego czasu 
między robotnikami w Bielsku, 
niądze związkowe 


krążyła wieść 
4e epic- 


zostąły zrabowans 


przez pracowników, czy też pracownika. 
Towarzysze bojąc się odpowiedzialności 


przed? "r robotników, sprawę kra- 
dzieży „dusiłi” czas uinższy, ale Wwresz- 
cie Sjruw. wyszła ua jaw, trzeba było 


jasno su; wypowiedzieć. W tej sprawie 
prasa krakowska x dnia 14 b.m, pisze, 
że ‚Gandor, sekretarz związku socjali- 
stycznego przed kiłku dniami znikł bez 
sladu; podobno uciekł zagranicę z ja 
kąś$ kobietą, zdefraudowawszy witixie 
fundusze organizacji. robotniczej. Qan- 
dor juź jod dłuższego czasu pro wadził 
życie dość wystawne, jak i jego wielu 
kolegów ze Związku, co naprowadziło 
na domysł robotników, że te libacje od- 
bywają się za krwawice ropotniozą, gn- 
częto więe ozynić dochodzeniu i kiedy 
prowodyrzy awiązków  eoojalistycznych 
widzieli, 4e się sprawy nie uda zatuszo- 
wać potwierdzili fakt defraudacji praez 
Gandora pieniędzy «wiązkowych w sil- 
mie około 


G6-ciu miljonóm mk.polskich, 


inńe chwasty). 


Gandor, bojąc się odpowiedzialności 
ezmychnął zagranicę z jedną 4 towarzy- 
szek libacji. Towarzysz Sokołowski, g0- 
kretarz Związku, chcąc ratować wielce 
katastrofalną sytuacje i odwrócić uwa- 
ge robotników oł tego, co sią stało, wy- 
stawił ni w pięć ni w dziewięć ządania 
podwyżki płac od 50—70 proc., ale zdaje 
się, ze na nic jego 


koncept się nie przyda, 

gdyż musi isć do wiezienia za ! zucone 
oszczerstwo na sekretarza Związku „Pra- 
ca“ z Częstochowy, Józela Slęzaku i dzie- 
ła swego nie zdąży dokończyć. (Niech 
to licho porwie: jak sią rwie, to się 
wszedzie rwiel) Slezak zawinił, a Soko- 
łowskiego koza nie minie. 

Charakterystyczne jest stanowisko 
prowodyrów socjalistycznych w bielsku, 
gdyż poza sobą oraz Niemcami i żyda- 
mi nikogo więcej nie uznają i uważają, 
że nikt niema prawa do życia w Biel- 
sku tylko PPS. i jej związki. Udy orga- 
nizacje robotników polskich  zwołają 
wiec, to towarzysze uzbrajają bandy 
swych wyznawców w pały i puszczają 
na wiec, a członkowie band przystępują 
do roboty w ten sposób, że biją beali- 
tośnie zebranych robotników innych prze- 
konań i wiec rozpędzają. Wybitnie po 
pepesowsku! 

A teraz jedno jeszcze: Pepesowski 
związkowiec, towarzysz Sokołowski na 
dzień 1-go lipca podpisał minimum e- 
gzystencji na dwie osoby i podwyżkę 
4 proc., ale to się nie R a zdradą 
robotników! Przecież sama Komisja sta- 
tystyczna ustala minimum na t osoby, 
a towarzysze uważają, że jest to 48 dużo. 

Arkan. 
mz) 
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Robotnicy popieraj= 
cie pismo „Praca 
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Płace pracowników 
państwowych, 


W dniu -wozorgjszym prezydjum 
omisji porozumiewawo2sj 12-tu związ 
ów zawodówych pracowników państwo- 
wych przedstawiło p. ministrowi spraw 
wewnętrznych Kamieńskiemu, a w dniu 

onegdajszym panu ministrowi skarbu 
dastrzębskiemu najaktua'niejsze postu- 
laty pracowników państwowych. Dele- 
gacja położyła szczególniejszy nacisk 
na konieczność wypłacenia jeszcze w 
lipou dodatku jednorazowego drożyżnia- 
nego i zniesienia pasów drożyźnianych 


wszystkim pracownikom państwowym 
czasowym i stałym.) 
P. min. Kamieński i p.imin. Ja 


etrząbski przyjęli delegacją i przyobie- 
cali przedłożyć postulaty na Radzie mi- 
pistrów 21 lipos. : 


nnn 
Kler nadal będzie politykował 


Na niedawno odbytym drugim kra- 
jowym zjeździe katolickim w Płocku 
zgłoszono w czasie posiedzeń jego sekcji 
„połeozno-wychowawczej wniosek. do- 
magający się oświadczenia się Zjazdu 
przeciw politycznej dalałalności i agi- 
tucji w kościele przy pomocy ołtarza 
. ambony. 

Wniosek oczywiście nie został u- 
chwalony, wytłomaczono bowiem „naiw- 
nym“ wnioskodawoom i egółowi ozłon- 
kow Zjazdu, że sprawe ta należy do 
d<akresu władzy biskupiej, woboo czego 
Zjazd „złeby sobie wystawił śwladeo- 
two (Ill), gdyby się coo do miej wypo- 
wiedział“. 


EED 


Budowlarze Z. Z. P, ~” 
w Ostrowcu. 


(Cześć dzielnej organizacji Z. Z. P). 


W dniu 9:90 lipca r. b. odLyło się 
ogólno zebranie Związku Budowlanego 
1. Z. P., na którem kol. sekr. okręgowy 
A. Grabowiecki wygłosił obszerny refa- 
rat o Zw. Zawodowych. Robotuloy wi- 
dząc z referatu kol. A. Grabowieckiego, 
że oprócz jedności i solidarności robote 
niczej musi być w organizacji kapitał, 
który muszą składać snami robotnicy, 
przeto uchwalili _ podnieść składki 
członkowskie: Mężczyźni lI-sza kate- 
gorja 100 mk., Il-ga 8: mk. i kobiety 
pracujące na akord 80 mk. tygodniowo, 
a 50 mk.'i 40 mk. płacą dziewczyny 
placowe i co miesiąc po 20 mk. do kasy 
lokalnej. j 

Po odczytaniu umowy jaka została 
zawarta w cegielniach na miesiąc lipiec 
— robotnicy pochwalają dzielne stano- 
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GASTON LEROUX. 


(atowiek, Który powrócił 
1 taniego Swiata. 


Sensacya pierwszorzędnal... 

Rcziadowana banda reporterów, przy- 
bywszy do Juvisy, wynajęła powozy i 
kzzała się wieść do zamku w Roseraie. 

Ale tutaj natknęli się dziennikarze 
na pierwsze przeszkody: bramę zastali za: 
mkniętą i przy bramie nieubłaganego o 
n.ezłomnej woli stróża. 

Pani ge la Bossiere przedsięwzięła 
już odpowiednie środki ostrożności, Albo- 
wiem niedyskretne wzmianki w kilku lo- 
kalpych pisemkach pouczyły ją i ostrze- 
viy, że należy mieć się na baczności przed 
ciekawością przedstawicieli prasy, którzy 
napewno zechcą przyjrzeć się bliżej czło- 
wiekowi, który powrócił z tamiego Świata. 

Reporterzy, widząc, ze wszelkie wy- 
«łki w celu przekonania i ułagodzenia 
zamkowego cerbera są bezskuteczne, za- 
wrócili do najbliższej ws, aby odbyć wy- 
wiady MATERN z sąsiadami zamku w 
Roseraie, którzy coś przecie wiedzieć mu- 
sieli o zaszłych tam wypadkach. 

Zamierzali także dotrzeć do willi nad 
wodą, aby zobaczyć notaryuszową, widu- 
jaca „duchy*. — — na 

Nie mogli przecież powsócić do Pa- 
Tysa tak „na sucHo*...- 008: 

: Jedynie maly DMarbpis z _„Excelsjo- 
ja” po angielskato osch Iałaśliwe towa- 


wisko S. O., gdyż Aleki swoja! umiee 
jętności udało sią bez żadnych eksce- 
sów uzyskać 20 nr'e. podwyżki płacy. 
Po rozpatr.esiu wielu spraw erga- 
nizacyjnych zebranie zamknięto 
„Swój“. 
„41 —— 


Strajk w przemyśle 
w Białymsioku. 


W sobotę wybuchł tu strajkg we 
wszystkich fabrykach przemysłu włó- 
kienniczego. Zw. Zaw. „Praca“ w imie- 
niu wszystkich robotników wystawił żą- 
dania podwyższenia płacy o 60 proc. 
Lecz, jak wszędzie, tak i nas w Białym- 
stoku kapitalistom nie zależy na popra- 
wieniu bytu swoim robotnikom, byle im 
Bię dobrze działo chociaż na kilkakrotne 
odwoływanie się Zw. „Praca“ do Zw. 
Fabrykantów o. wszczęcie pertraktacji, 
ci odpowiadali odmownie, 

Ogół robotników widząc lekceważe- 
nie swoich słusznych żądań, w piątek 
80 czerwca na zebraniu delegatów, ci 
gepilñie z zarządem, postanowili cze- 
kać do następnego dnia do godz. 10 ra- 
no; i to fabrykancł nie dali za wygrane, 
sądzili bowiem, że robotnicy nie odważą 
się do porzucenia pracy, a więc od so- 
boty godz. 10 rano wszystkie fabryki 
stoją i strajk trwa, lecz jak długo po: 
trwa, określić trudno, lecz proletarjat 
białostocki odnosi sią do wszystkich ro- 
botników całej Polski o poparcie ge w 
słusznych jego żądaniach. 


Sprawy robotnicze. 


Q urlopy robotnicze, 


Jak już donosiliśmy zostały uchwa- 

lone urlopy dla robotników w ľabrykach 
włókienniczych. W obecnej chwili je- 
dnak w wiąkszych zakładach są duże 
obstalunki i przemysłowcy proponują 
wobec tego robotnikom, aby nio zaprze- 
stali pracy i chcą im piacić za czas 
uriopu specjalnie. 
i Sprawa ta była poruszana w środo- 
wisku robotniczem i robotnicy postino- 
wili nie godzić sią na te propozycje, 
motywując to tem, że robotnicy po ca- 
łorocznej pracy powinni odpocząć, bip 


Ządania pracu mii ows 
jt uu Uy ii. a 


Pracownicy gazowni miejskiej wy- 
stosowali du rady nadzorczej Zųądaąnia 
podwyżki płac o 20 proc. Termin oupo- 
wiedzi oznuczono na dzień 1 sierpnia 


Zamknięcie fabryki — Samowola 
fabrykanta, 


W fabryce firmy Adler i Rotberg 
w Pabjanicąach, delegat robotników zwra- 
cał się kilkakrotnie do właścicieli w 


rzystwo kolegów'dziznnikarzy.. Postano- 
wił on bądź co bądź dostać się do zamku, 

— Jeśli nie można przez bramę, to 
trzeba poszuka ć innej drogi... Od czegóż 
jest się reportzremP!,. 

Jak naj epszy gimnastyk wdrapał się 
na mur, otaczający park, przeskoczył przez 
płot, poczem ukrył się w cienistej altanie 
i czzkał, a% noc zapadnie... Z nastaniem 
mroku wysunął się ze swej kryjówki i 
wkradł się do zamku, gdzie prz:z jakiś 
czas biądził na „chybił trafił“ po koryta- 
rzach... Wkońcu zuchwale nacisnął klam- 
kę pierwszych lepszych drzwi i znalazł się 
oko w Oko z panią Fanny de la Bossiere. 

— Pani! — zaczął reporter, sklada- 
jąc szarmancki ukłon — proszę się nie 
lękaćl.. Nie jestem duchem, ani złodzie- 
jeml.. Jestem współpracownikiem -„Excel- 
siora“, nazwisko moje brzmi  Darbois... 
Pańi zechce wybaczyć i darować‘ że w 
Sposób nieco... niezwykły dostalem się 
tutaj, aby ofiarować pani moje usługi... 

Fanny zmierzyła go zimnem spoj- 
rzeniem... 

— Powiedziałam wyraźnie moim lu- 
dziom, że nie przyjmuję żadnych dzien- 
pikarzy — oświadczyła sucho. 

Czuła, że to, co mówi, jest miezrę- 
czne i nietaktowne, ale bezczelna prawie 
$miałość tego młodego reportera wypro- 
wadzała Br: równowagi , 

— dzo słusznie pani postąpiła — 
odparł Darbois s niezachwianym spoko- 
jem, ani trochę niezmieszany gdyby 
pani nie przedsięwzięła tak energicznych 
środków ostrośności, to byłoby mas tutaj 
kilkndziesięciu, co nuapewne marobiłoby 
hałasu zarówno w tym domu, jak w ca- 
łej prasie... Tymczasem my we dwoje po- 
rczumiemy się z łatwością... Postaram się 


Ry ADO PORTE OOTES, CEO RWE REAR CEO PIACAPACA, 
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sprawie omówienia kilku spraw, 
cych się pracy robotników. „Jednakże 
właściciele unikali rozmowy z delegata- 
mi, a kiedy robotnicy sprawę omówie- | 
nia tych spraw — postanowili stanow- 
czo, właściciele zamknęli fabrykę, wy- | 
mawiając rebotnikom na 2 tygodnie. 

W fabryce tej pracowało kilkuset 
robotników. bip 


tyczą- 


— n 


w Łodzi. 


W związku z odezwą Komitetu by- 
łych Legjonistów, urządzającego Zjazd 
w Krakowie dla uczczenia rocznicy 6-390 
sierpnia, gniżej podpisani zapraszają 
wszystkich byłych Lepjonistów zdemo- 
hilizowanych i czynnie w wojsku służą- : 
cych, na zebranie informacyjne na dzień 
23 lipca b. r. o godz. 11-ej w lokalu Li- 
gi Kobiet (Przejazd Nè 1). 

Porządek dzienny: Zagajenie, udział 
w uroczystościach miejscowych, organi- 
zacja wspólnej wycieczki do Krakowa. 

Alfred Biłyk, Stanisław Murek, Jan 
Rutkowski, Modest Słoniowski, Brodziń-* 
ski Kazimierz Kozłowski, Józef Maroi- 
nowski. 
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— Zastępcy wojewodów. Ministerjum 
Spraw Wewnętrzoyeh wystąpiło ć6 Rady 
Ministrów z projektem stwórerniu in- 
stytucjiz stutych zastępców wujewodów. 
-  Zastępcami wojewodów mają być w 
myśl projektu powyższego naczelnicy 
jednego z wydziałów Ministerstwa Spraw 
Wewnętrznych, którym minister spraw 
wewnetrznych, na wniosek- wojewody 
powierzy sprawowanie tych funkcyj z 
tytułem wice-wojewodów. : 

Projekt ministerjum spraw we- 
wnątrznych jest zupełnie słuszny, gdyż 
wojewoda przy pomocy tylko naczelni- 
ków departamentów nic jest w stanie 
sprostać swym odpowiedzialnym obo- 
wiązkom. W każdem województwie wi- 
nien być urzędnik, któryby w czasie nie- 
obecności lub choroby wojewody mógł 
go zastąpić, będac odpowiednio obznaj- 
mionym z tokiem spruw, załatwianych 
przez województwo. 


na życzenie pani oświetlić należycie 

przesadzone z pewnością pogłoski.. 
— O jakich 

skach pan mów ?., Nie rozumiem, O co 


| 
nic 
panu chodzi i nie mam panu nic do po- | 
więdzenial.., = | 
| 
i 
H 
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— Pani, wysłuchałem wykładu pro- 


fesora  Jalosx.. Mówiono tam rzeczy 


wprost nonsensowne, absurdy, które nale» | 
jej | 


ży zdementować.. W interesie pani i 
męża trzaba uczynić to, zanim te sensas 


cyjne wiadomości rozirąbi prasa po całym | 


świecie... Szanowna pani, jeżeli pani nie 
postąpi przezornie, to ta cała sprawa na- 
bierze olbrzymiego rozgłosul... 

Nagle Fanny zrozumiała, że tepor- 
ter mówi prawdę. Odrazu porzuciła myśl 
o wyrzuceniu za drzwi natręta i postano- 
wila wykorzystać tę nisproszoną wizytę 
dziennikarza, 

— Ach! więc Jaloux jednak mówił. 
A obiecał mi, że będzie milczał! — wy» 
krzyknęła — ten pan jest blagierem, 
szarlatanem(., Dobrze zatem, i ja teraz 
będę mówiła... Niech pan slada,. zaraz 
panu wszystko opowiem.. och} ten Ja- 
loux!... 

— Pani, jestem człowiekiem uczci- 
wym — ozwał się Darbois — i najele- 
mentsrniejsze prawa uczciwości nskazają 
mi nadmienić, że profesor Jaloux wpraw= 
dzie obrał sobie za temat wykładu ale- 
zwykłą operacyę chirurgiczną i jej skutki, 
ale mimo tego nie wymienił aui jednego 
uazwiske... powtarzam: ani jednegol... 

— Więc skąd pan sle tutaj wział?!.,, 

— Ns wykładzie tym obecną była 
niejaka panna Helier, którą wyrzucono sa 
drzwi za skandal, jaki zrobiła na wykła- 
dzie... | ena to opewiedziała gaw wszy 


„StKOL... 


| 
| 
| 
Zebranie b. legjonistów | 
| 


ilość obecnych. 
Zarząd prosi 
i punktualne przybycie. 
" =— © czystość w zakładach fryzjerskich. 


te | 


przesadzonych pogło» | 


Nr 193 
me 


-— Budowa koloi Łódź = Brzeziny. Na 
ostatnie posiedzenia lomnisji budowli- 


nej postanowiono wszelkie koszta zwią M 


zane z budową kolei dejazdowej t544— 
Brzeziny na terenie miasta, pokryć z tune 
duszów miejskich. bip 

— Rocznę Walne Zebranie „członków 
b. Wojsk. Ar. P. Podaje się ifo wiado« 
mości członków, iż w dniu 28 Lb m w 
sali Y. M. C. A. przy ul. Piotrkowskiej 
NM 248, o godz. 10 rano, odbędzie się 
roczne walne zebranie ozłonków Stowa- 
rzyszenia, z następującym porządkiem 
obrad: 1) Zagajenie i wybor prezydjum. 
2) Odczytanie protokulu z ostatniego 
zebrania. 3) Sprawozdanie Zarządu. 4) 
Sprawozdanie kasowe. 5) Wybory no- 
wego Zurządu. 6) Wnioski. 

W razie nieprzybycia dostatecznej 
ilości członków w pierwszym terminie, 
zebranie odbędzie sig w drugim termi- 
nie tego samego dnia o godz. 10.30 i 
będzie prawomocne bez względu na 


członków o liczna 


Ministerstwo zdrowia PASO wy- 
dało cały szereg dodatkowych przepi” 
sów, mających na colu przestrzeganie 
hygjeny i czystości w zakładach fry- 
zjerakich i golarskich; wiany być Ka 
wieszone następujące przepisy: „Nie 
wołno wprowadzać psów*, „Nie wolno 
pluć na podłogą* i „Uprasza się wycie- 
raó obuwie*, 

„istniejące zakłady fryzjerskie i go- 
larskie winny być poddane oglądzinom 
sabitarmym i nieodpowiadające przepi- 
som niriejszego rozporządzenia winny 
być doprowadzone do stanu należytego 
w terminie wyznaczonym przez właści- 
wo władze. Zakłady, które nie bądą 
doprowadzone do stano wymaganuyo 
rozporządzeniem, uleguą zamknięciu aż 
do czasu uprrządkowania; w drodzo wy- 
jątku władza adminietracyjna LI instan- 
cji zezw lić może na istnienie zakładu 
posiadającego drobne usterki, o ile za- 
kład ten 
niom nini» s:ego rozporządzania*, 

— pPrzetransportowanie chorych umysło- 
wo. Z zakładu dla umysłowo chorych w 
Kochanówce, zostaje wysłanych 80 pu- 
cjentów do Kocborowa na Pomorzu, Wraz 
z tdnsportem udają śię tim przewodnie 
czący wydziału zdrowowości publicano], 
lekarze I pielęgniarki. 

Dla transportu zarezerwowano sj8- 
cjalne wagony. (bip) 

— Akademickie Kolo łodzian zawia- 
damia, że punkt zborny wycieczki do d- 
czycy jest — lokal Tow. Krajoznaw., 
Al. Kościuszki 17, dnia 22 b. m., sobota 
o godz. 3 po poł. punktualnie. 

— Wycieczka Zw. „Orlę*. Zarząd Zw. 
MŁ Pol. „Orię* Koło Il-gie zawiadamia 
swych członków i sympatyków, że w 
urządza wycie- 


raogół odpowiada wymagi- 


niedzielę dnia 28 b. m. 
czkąę do Gałkówka, 


EES OCR 0 

Pani de la Bossiete nie była przy- 
gotowaną na tę wiadomość.. Więc nie” 
bezpieczeństwo ze wszystkich sironl.. E- 
nergiczna kobieta rnie-pozwoliła się wSza- 
kże zbić z tropu i zaczęła tonem wynio- 
słej pogardy: 

— Guweraantka, którą  oddaliłam, 
bo nie miała pojącia o postępowaniu Z 
dziećmil... | oto z takich źródeł czerpie 
pan informacye, panie radaktorze?,.. I cóż 
ona bredziła, ta Stara wary:stka?,, Proszę, 
opowiedz mi pan wszystko.. 

Darbois nie pozwolił sią długu pro- 
sić., Fanny głąchała bardzo uważnie. 
Kiedy reporter skończył, rzekła: 

— I to już wszystko?.,. 

— Tak jestl... 


— A cóż mówił w swym wykładzia 3 


ten maniak Jaloux?,,. 


— Powiedział, ze pacyent, powróci: < 


wszy z tamtego Świata, podął mu szcze- 
góły z Spe: co tam widział,., 

— A doktór Moutier? 

— Pani, on nic nie powiedział, 
w „Medycynie astralnej" jest artykuł.. 

— Czytałam gol.. A cóż pan myśli 
o tem wszystkiem?... 

— Właśnie po to tutaj jestem, 
pani zadać to samo pytanie... 

— Bez wątpienia... Gdybyś jedaak 
był ua mojem miejsc, 
odpowiedział? 

Darbois popatrzył z przyjemnością 
na piękną kobietę i począł w myśli szu* 
kać słów, któreby aię mogły jej podobać. 

— Sądzę, że wdpowiedzialbyms ` „to 
wszystko blagal”... 

(D. ©. £3 
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=. Zbiórka na etacji TCZ- 
DA v goiz. 8 rano 

—  Jaszcza śpioewei Żołaierske. W 
Związku z naszym artykulikiem o demo- 
ralizuiących piosnkach żołnierskich (art. 


zŃącikiems—dowiadujemy się, že od- 
dział, o którym w artykuliku mowa, nie 
gł wcale regularnym oddziałem woj- 
Ekowym, lecz oddziałem ćwiczącej się 
młodzieży cywilnej. 

Władze wojskowe czuwają ostatnio 
bardzo pilnie nad doborem repertuaru 
piosenek żołnierskich, śpiewanych w 
marszach. Dztwo Miasta wydało cały 
Szereg zarządzeń w tym przedmiocie. 

— Kwesta Macierzy Szkolnej. Do no- 
tatki o kweście Macierzy Szkolnej, w 
środowym numerze „Pracy* wkradły 
Eje błędy zecerskie, mianowicie: suma 
wiływów zebranych na listy winna wy- 
kazywać 1.518.658, zaś wpływu brutto— 
1.518 158 mk. 

— Zuchwała kradzież. Ubiegłej nocy 
do firmy lutray pr.* ul. Moniuszki 7, 
Za pomocą podrobi nego klucza dostali 
Bię złodzieje, którzy zdołali dobrać się 

0 kasy ogniotrwałejj skąd zabrali 
Większą sumą pieniędzy, weksle, polisy 
Ura. papiery wartościowe na ogólną 
eumę przeszło 6 miljonów marek. 

łu robocie złodzieje spokojnie um 
knęli. 

Po zameldowaniu o krudzieży przy- 
byli do biura funkcjonarjusze urzędu 
śledczego, celem przeprowadzenia do- 
Chodzenia. W tem wszedł posłaniec, 
ktory wręczył właścicielowi firmy pacz- 
dy, w ktorej znajdowały sią kradzione 
Papiery wartościowe, polisy asekura- 
jne oraz notatki handlowe. Zbadany 
posłaniec cświadczył, że paczką wrę- 
Ciida mu elegancko ubrana dama, któ 
Ta poleciła mu wręczyć takową jedynie 
właścicielowi firmy. 

Urząd śledczy prowadzi energicz- 
Ne śledztwo, celem wykrycia sprawców 
£uchwułej kradzieży i jest już na tropie. 


— Zatrucie alkoholem. Przy ulicy 
Gduńskiej 26, zachorowała nagle Ada- 
mina Holub, zam. przy ul. Pańskiej 13. 
Wezwany lekarz pogotowia stwierdził 
Zatrucie alkoholem. bip 


— Otrucie przez omyłką. Przy ulicy 
Pieprzowej 10, 8 letnia Genia Berloner, 


zażyła trucizny przyszykowanej na my-, 


827. Zawezwano pogotowie, lekarz któ- 
Tego, po udzieleniu pierwszej pomocy 
pozostawił dziecko w stanie beznadziej- 
Rym, bip 


— Walka z wścieklizną psów. Władze 
wojewódzkie wydały nowe zarządzenie 
dla powiatów o zwalczaniu wścieklizny 
u psów. 
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Zebronie lziecięłtników i des 
łeratd ł tabrycznych 
dzielnicy Bałuckiej N. PeR. 

W sobotę t. |. 22 lipca r. b. o g. 


7 wieczorem, odbędzie się zebranie dzie- 


siętników i deiegatów kół fabrycznych | 
dzielnicy Bałuckiej w Klubie przy ulicy } 


Franciszkańskiej 58. Sprawy ważne. 


Dzielnica Widzew. 


W niedzielę dnia 28 lipca o godz. 
9-ej rano odbędzie się zebranie Zarządu 
ora* dziesiętników w Klubie robotnie 
czym Rokicińska 91. 

Sprawy bardzo ważne. 


Dzielnica Wodna, 


Dziś, w sobote, o godz. 7 wiecz. 
w Kiuvie N, P. R. Piotrkowska 81, od- 
będzie się zebranie Zarządu Dzieln'cy 
Woanei wrsz z d-e-iętnikami i delega- 
tami kół fabryczuych, 


Zeb'anie agitacyjne. 


Poriedziałkowe zabranie agitacyjne 
w najbliższy po.iedziałek t j. dnia 74 
lipca nie odbędzie Następne zobra- 
nie odbądzie się w poniedziałek dnia 31 
lipca o godz. 7-ej wieczorem w Klubie 
(Piotrkowska BI). Referent kul. poseł 
Waszkiewicz. 


Cedula Gieldy Pieniężnej w totii. 


Łódź, 21. 7 1922 r, 
W płaceniu żądaniu 


Dolary St. Z. gotówka 5830.— 5865 — 
mi A Czek 5535.—  5865,— 
Fracki bałą. czek: 6—  450.— 
Fron fr. gotowea 181.—  485.— 
= * czai 483.— 486. — 
F. angiels:.ie gołówka 25750. ` 25900. 
w z czeki 26800-— 26900 — 
Korony austr. „p 17 — 18.— 
Korony czeskie gotówka 18,— 188.— 
° - czeki i eie m a 
Marsi niem gotów a 1220 123 
Mar i niem. czeki 11.:0 12.3) 
6 proc. Listy Zastawne 
m. Łodzi —  200.— 
4 i pół 190— 
6 proc. Obligacje m. Esir .— 67— 
Mil, onówkł ARONA 


Z giełdy warszawskiej. 


Notowano: Dolary 5815 
Marki niem. 12.20 
Franki franc. 183,— 
Fun. sterlingi 25.400 
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która odbędzie się w MIEDZIELĘ, dne 23 lipca IS22 r, 
w ogrodzie i na sali p. Brauna (Kift -WEYN m. Przędzalniana 64), 


sty p. Marasa. 


urządzona przez Tow. Spiew. „Chór Marjański* przy katedrze św. Stanisława Kostki w Lodzi. 
Program bardzo urozmaicony, na który złożą się Śpiew Chóru pod 
batutą p. prot. W. Gorzelniawskiego. 
Poczta francuska. 
nych dla publiczności niespodzianek. 
Fantowa loterja z bardzo bogatemi fantami jako to: skrzypce, obuwia, ga- 
lanterja, króliki, kaczki i wiele innych wartościowych rzeczy. 
UWAGA: Bufət obficie zaopatrzony pod kierunkiem p. A. Uznańskiego. 
Kkonceri2-6h OTKIEStT: nianej Nanutaktory pod batata pf Chida Ea 
i własnej orkiestry symfonicznej pod kat 
Początek zabawy 0 godz 2-ej po poł. 
Bilety wejściowe do ogrodu Bik. 250, dla dzieci I członków Mk. 160. 


Występ znakomitego humory- 
Konfetti, serpentiny i wiele in- 


batutą p. F. Kubią 


Feró. 
KAWA 


MIA & Go. 


wa WŁOCŁAWKU 
zbożowa wyborowego gztun(u z gwar 
ranłiowaną zawartością 40 prac. jecze 
m enie, 40 proc, żyta Ff 20 proc. cykorii— 
dla spożywców 175 marek za lunt. i 
Poleca Skład fabryczny: Bom Handlowc-F"rzemysłowy 
EDT UAD BOGDARSK!, Łódź, Dz. elna 82, 
siada wszędzie! 
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(Tragedja młodego człowieka, który zapragnął zostać bandyta). 


Z odinętów społecznych tak obf.tvch 
go wojuie wyrastają coraz'to nowi kohe- 
tercwie dramatów kryminalnych, «evil 
zbroGni i występku. Są to nieraz "se 
miodzi, wzorowo wychowani, kiórych ży- 
cie lub otoczenie zepsuło i popchnzłu na 
niewłaściwą droge. 

Taki właśnie los przypadł w udziale 
spokojnemu datychczas młodz eńzowi, nie- 
jakiemu Jerzemu. Qtzrnei z Paryża. Mło- 
dzieniec ten dokonal przed paru dniami 
w pociągu pospiesznym z Paryża do Grau- 
ville śmiałego napażu rabunkowego. Drae 
mat rozegrał się między nim a bogatym 
handlarzem kuni, p. Perseim, który powra- 
cał z targów końskich w Paryżu. 

Handlatz koni zsjąwszy wieczorem 
przedział pierwszej klasy peciągu pospie- 
sznegr, korzystając z tego, że przedział 
zupełułe opustoszał, wyciągnął się na law- 
ceği wkrótce usnął, Na jednej ze stacyj 
handlarz koni został jednak obudzony 
wejściem nowego przybysza, młodego 
człowieka, wytworne ubranego, który u- 
sadowiwSzy sie naprzeciwko, przez chwi- 
lę obserwował śpiącego podróżnego. Nc- 
wy towarzysz podróży milczał, po chwili 
jednak zdawał się takte uxładać do snu, 
gdyż zamknął Oczy. Pociąg ruszył, minął 
n.stępną stację, gdy nagle p. Pers z'siał 
obudzony gwałtownem uderzeniem w gło. 
wę. Napadnięly momentalnie zerwał się 
na aogi i odważnie stawił czoło napastni- 
kowi. Zasłaniając sią przed nowymi cio- 
sami, Pers zbliżał się do dzwonka alar- 
m wego. Długotrwała szamotanie wyczer- 
psło jsdnak młodzieńca z sił. Przewaga 
przeszła na stron; Persa, Łióry otworzyw- 
szy drzwi na zewnątrz, 


uciłował zepchiąć z pociąg» 
gu swcjego przeciwnika, 
Szaleniec w porę uchwycił się porę. 
czy, nogami zaś stanął na. schodsc”, 
skąd kopnięciem sterał go się zwilić na 
paanięty kupiec. Wówczas 


bandyta n.czął błagać 
Biic $uie 

Cała siena c” ya się z błyszawicz- 
nq szybkością. Zamiu junak nadbiegis 
siu.bs pociągu, nieznajomy s<cczył ua tor 
koiejowy i począł uciekać, ginąc w mro- 
kach nocy. 

Na pogoń za zbicgiem nie było cze- 
su, tembardziei, ze naleźato corych rj ©- 
petrzeć cężko pcranicnego . Persa. Caith- 
nocne jednak poszukiwania, jsh rów: e2 


| 


dzień następny — upłynęły bezowocnią 
Przybyłe na miejsce wypadku władze 38e 
cowe,  znaiazły liczne ślady krwi, co 
świauczyło o tem, że skok był nieszczę- 
śiiwy. 

Dopiero nazajutrz wieczorem naczel- 
nik pobiiskiej stacji zauważył pewne 
indyuidjum ookrwąwionych 

rękach - 


I o'minie człowieka niepewnego. Zawla- 
domiona o tem żandarme:ja natychmiast 
rozpoczęła przeszukiwanie wagonów. Pe 
chwili posiadacza okrwawionych rąk are- 
sztowano. . 

Papiery i dokumenty znałszion* przy 
nim opiewały na nazwisko J:rzega Quer- 
nela, 238-letniego handlowca z Paryża. 

Młody człowiek, stawiony przed sę- 
dziego śledczego, , 
przyznał się do popełnionej 

"zbrodni. 

Nie jest to zbrodniarz zawodowy, 
Wzorowy żołnierz w czasie wojny, zamie- 
szkał od dwuch lat w Paryżu, żyjąc 7 
nadsyłanej od matki pensji. Ale życie 
wielkomiejskie czarowało go swoim uro- 
kem i pociągało do kosztownych zabaw, 
aż zaprowadziło za kraty więzienne. 
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Rozmaitości. 
Pracownicy umysłowi mus 

szą jeść dużo mięsa. 

W ostatnim numerze berlińskiego 
pisma medycznego „Klinische Wochen- 
schrift* nkazał się wielęe jnteresujący 
artykuł prof, Ottona Kestnera i d-ra 
Kippinga, w którym: to artykule obaj oł 
uczeni stwierdzają, że praca umysłowa 
powodnje silne spnlanie się organizmu 
oraz wytwarza we krwi kwasy fosforo- 
we. Szkodliwemu działahiu kwasu fosg- 
torowego przeciwdziałać może tylko 
wytwarzanie specjalnych soków żołąd- 
kowych przez odpowiednie odżywianie. 
Najbardziej do tego celu nadaje się mig- 
so. ludzie intensywnie umysłowo praou- 
jący powinni spożywać dużo potraw 
mięsnych oraz tłuszczu. * Obaj autorowie 
artykułu na podstawie tych przesłanek 
naukowych wysnuwają logiczny zupeł- 
nie wniosek: Pracownik umysłowy po- 
winien być tak wynasradzany, aby so- 
bi: mógł pozwolić ua pużywienie mię- 
sie w dostatecznej iłości. 


Park i staw Stefańskiego 
Dziś i jutro Zabawy Qgrodowe 


Rendez vous wycieczek najlepszego Towarzystwa, kąpiele rzeczne 
w Nerze i na sławie. 


50 łodzi do przejażdżek po 20 morgowym stawie. | 


ul. Zgierska Nr. 150. 


Dla panów i pań obowiązujące kostjumy kąpielowe. 
(Komcest jazzbandu, sekstetu smyczkowego pod dyr. p. Nitsche. 
Śmiertelne skoki i produkcje gimnastyczne. — Loterja tantowa. 
Ferwszorzęiny bufet, — Komunikacja nocna zapewniona. 


Komisja Egzaminacyjna dla SZ 
zawiadamia, że ostateczne egzaminy Sszo- 
terskie odbędą się 24, 25 i 26 lipca r. b. 
o godzinie 9-ej rano w Kolumnie Szkolnej 
Dywizjonu Samochodowego IV w Łodzi, 


Przewodniczący Komisji. 


Kupuję 
i płacę najlepiej za brylanty 


złoto, perły, sęby sztuczna 
dywany t futra 


N. WARSZAWSKI 
Piotrkowska 9. 


Baczność ! 
aty tojyścta way 
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AA . OBUWIA edi za futra, zeble, garants 
maszyn O 82Zy0l&, QYWA= 

JAKO TO: pantotli bronzowych 1 lakterek ze ny, SĘ pinadowyójh różne 


skór zagranicznych, po cenach znacznie sni- 


żonych poleca 


J. KOWALCZYK, Cegielniana 26, 


rzeczy domowó 


CH. ŁĄŻKIK, 


Benedykta 6 28, m. 13, 
partór. 
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(Delina Szwajcarska) 
ul. Sienkiewicza M 40. 


Dziś i dni następnych, 
pens en e TYTON 
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wę s 
n i, 
ie 
i r d 
iib 4 5 


Konstantynowska 16. 


Teatr Letni 


SCALA 


w ogrodzie. 
Cenielniana 16. 


NIEZAWODNA 
PASTA NA 


BST A, FE 


| MG ać ZEW w = 


E, SOKALSKIEGO 


— BRPTEKARCĄA W TACH. — 
cd Bo MAI w aptece Jul. Łopatki w Łodzi ul Aleksandr. 80 


(s 
a 


- DRUKARNIA AKCYDENSOWA - 


| 
| | „PRAGA! 
LED 
MP 
pi SĄR Przyjmuje obstalonki na 
FEE roboty. drukarskie np.: 
THU a 
$ p Rachunki, Blankiety, — 
MLIEBE Cyrkularze, Kwitarjusze 
F | FE Afisze, Programy i t.p. 
11 
i F Ai Dla Stowarzyszeń i or- 
BAD eanisacji robotniczych 
ji znaączno ustępstwo. :: = 


Lecznica chorób zębów p 


Lekarza-dontysty H. PRUSS 
145. Piotrkowska” 45. 

BĘ Dla kiasy rebotniczej. "E 
Zn piomkowanie oraz wprawiania zębów 
=s Opłata podłuy taksy, 

Ei gą |_| 


Wn se Zarzna Wojewódzki N.P.R. w Lodz. 


Remisławscy 


S 


= 


AKTA: 


UWAGA! 


| 29 lipra 1923, 


W roli głównej 


L W palarni oplum EE 
okręcie. 


Pieswszy raz w Łodzi. 


Wspaniały dramat awanturniczy w 
6 aktach z ulubieńcem publiczności 
1) Kradzież 200,000. 


światowy du- 
at taneczny. 


Doniór Medyo. 


LUBICZ 


H. 

Piotrkowska Nr. 26. 
Specjalista” chorób skórnych, 
wenerycznych I moczopłelowych 
Leczenie sztucznem  ałońcom 

gorskiom. 


Od 11—1 i 5—8. Panie 4—3 


Dr. med, LEYBERG 


Krótka 5, tel. 778 


powrócił, 


skóry, wener. i dróg 
moczopłeiowych. 


Godz. przyjęć: 12—2 1 5—7. 
LEKARZ WETERYNARII 


T. Wysocki 


ul. Wschodnia 51. 
NAJNOWSZE METODY 


Ochronne leczenie psów raso- 
wych przed nosacizną oraz 
ezozepionie inuych domowych 
zwierząt. 

Godz. przyjęć: 8—10 i”5—8 


Ohor. 


Dr. Met, 


Edmund EKKERT 


ul. Kilińskiego 187 przy Głównej. 
Choroby skórne I weneryczne. 
Przyjmuje od 3—8 p. p. 


Dr. mod. 


Adolf Engel 


choroby kobiece i akuszerja 
Al. 1-go Maja 8, róg aj 83. 
Przyjmuje od 5 do 7. 


Dr. med. BRAUN 


Specjalista 
Ohorób wenerycznych, skóre 
nych, moczopłciowych. 
Ptzyjm. 10—1, 6—9, paola 4—48 
Południowa 23. 


Stanisławscy 
Roberts 


Początek koncertu o g. 
A 


2) Szalony pościg. 
5) Fatalny list. 


W razie niepogody przedstawienia w teatrze zimowym. 
Codziennie od 16 do 22 lipca. 


z nowym re: 
portnaram. 


Komlezny akt 
muzykaluy 


L. PRYBULSKI 


Dr. 

Specjalista 
Chorób skórnych, włosów, we- 
nerycznych, moczopłolowych 

leczenie światłem 


(lampa kwarcowa) 
od 6—21 6—9 od 4—3 Ula Pań 


ZAWADZKA N|. 


Dr. SZUMACHER 


choroby skórne 1 wenorycans 
Godz. przyj.: 5—7, w nieda. 
ówięta od 11—1 po poł. 
BENEDYKTA Ń 1. 


Fabryka pończoch 
ul. Gdańska Mr. 57, 
poszukuje zdolnych 


(RIOWACZEK OTAZ  SZWOCZOK, 


do cienkich pończoch, — tylko 
pierwszorzędne siły. 


Monig ALAIA 


gyplalnie, stołowọ, urządzenia 
kuchenne, szafy, łóżka, krzesła 
wiedeńskie oraz wszystko co 
wchodzi w zakres mobiarsko= 

` atolarski. 1678 


Ceny konkurencyjne! 
W. PRZEŹDZIECKI 
Piotrkowska Nè 108. 


Kupuję 
i płacę najlepiej za brylan- 
ty, dyamenty, perły, stare 
złoto, srebro, zegarki, róż- 
ną biżuterję i stare zęby 
A. HEKSZKOMRN, 
Cegielniana 36 37, 


róg Piotrzowsklej. 
Sklep frontowy. 1639 


Tłoczono w drukarni „Praca* Fsrejazd CE, 


Ji. Chińczyk i europejka. 


Wszędzie największe powodzenie 


„Romans córki gałganiarki” 


Wspaniały dramat w 6 aktach z dzie- 
jów kobiecego serca. 


a „Patogoeda w PAREGJOGGOGNK 


Marja Zelenka. 


WERCOWEGCE 
"WE 


W rolach głównych: AUD EGEDE NISSEN i NIEN TSO LING 


III. Ucleozka w noc poślubną. 
V. Między życiem i śmiercią. VI. Zemsta Li-Talt-Songa. 


Rzecz dsteje się na granicy dwóch światów, w mieście, którogo nikt ominąć nie możo anl ludzie, ani okrąty, dążące z Zacho. 
du na Wsohód, s świata białej rasy do ówiala rasy żółtej -- królowej portów wschodnich — singapore, 


Muzyka pod kier. Z. Sery GA O 
Początek przedstawień w soboty, niedziele i święta o g. 8, w dni powszednie o 6 p.p., ostatni seans o 9.15 wieoz, 


Dla urzędników Państwowych Zniżka 60 proc. za wyjątkiem sobót, niedziel i świąt. 


„ Sensacja. 


„KRÓL PARYŻA” 


Bruno Kastnerem 


8) Księżna ł jej córka. 
6) Cel szajki osiągnięty. 


KL 


ra „WŁADCZYNI 


Program N: 9. 


Katarzyna Masłowa śopeam "  Jaśkowski kuma”  Krasnopolska 
Lala 7a te zeberyjekieh jeou  SANKACZEWSCY amete o Dolli Molli Ty y "7 


śpiewaczka 
aperowa. 


Rusolnicy! 


Taniej niż na Piotrkowskiej, w 

tej samej conio jak na Starów- 

ce, poleca gotowe ubrania no- 

me iużywane polski sklep ubrań 

R. KEMPNY, ul. Nawrot Hi, 
róg Kilińskiego. 


Fłacę 300) drożej! 


kupuje 


brylanty, złoto, erebro, perły, 
dyainenty, różne zegarki, zęby 
stare i futra 
Konstantynowska R 7 
Z. MIL! CH, 
prawa oficyna I piątro. 


KUPUJĘ: 


meble, dywany, maszyny do 

szycia, kołdry pluszowe, futra, 

garderobę i sprzęty domowe. 
Place najwyższe cong: 


A, WAJCMAN, Dzielna Ne 19. 


aa „TAK 
ogłoszenia drahne. 
A. A, A, Kupuję 


meble, dywany, garderobę, ma- 
szyny do szycia. Płacę najlopjej! 
Wajareich, Benedykta 18. cod. 


ustozkunkowani, soli 
Agenci dni do zbierania o- 
T ń dla peważnego wydaw nic- 
twa poszukiwani. Zgłaszać się 
od 9 do 10 rauo, racea si, Ra- 
dwiń:kz 6, 18: 


Dos sprzedania 


eR nder" maszyna i inne pończe- 
aznic-e maszyny. Wiadomość, 
Wólczańska 226 w restaur acil A 

. 1904— 


(fresia Władysław zagubił kar- 
tę powołania, wydaną przez 


P. K. U. łódź miasto. 1567—8 


Powiada 


(zed związek Chińrzyków) 


Dramat eczotyczny w 6 aktach osnuty na tle przy: 
ód amorykańskiego reportera. 
odług powieści ACC Karola Figdora, a autor 

ATA" 


IV. Bunt Ohiñcsyków ns. 


4) Wizyta nocna. 


Wentery AAA 
Felini Koniuszyńska 55 
Czwanowa 


8 w., przedstaw. o g. 9 wieoz. = : w 
-e e i Am. — cy) golda a. di o. ww A 


ym re 
Pahat A 


— — m o 


w roli 
głównej. 


pieś- 
niarka. 


Miss 


Kington s59% 


Tieink Józef zagubił karte dino" 
T blilzacyjaą, wydaną przes 
Baon Zapasowy 28 p. Strz. Kin. 
Łaskawy znalazca zechce zwró- 
cić do urzędu gminy Motol, pocz” 
ta Janjw Kobryński, za zwro* 
tom kaa:tów. 1898—83 
i GE Andrzoj ragubił pa- 

szport mlemiecki, wydany w 
Łodtł. 1878—8 
M o5sf8k Marja zagubiła karig 

od paszportu, wydaną w fa- 
bryco Gajera. 1697-1 
(jtupióska Zośja zagubiła | pasz- 

port niemiecki, wydany w Ło- 
dzi. 1898-8 


Pracownia obuwia 


J. Piotrowakiego, Zgierska No 7. 
Poleca wszelkiego rodzaju | ga- 
tunku obuwie własnego wyrobu. 
Ceay przystępne. Przyjmuje A 
wszelkie obstalunki. 1821-1 

)edkowska Anna zagubiła za- 
- świadczenie tożsam ści, wy: 
dane z gm. Koźminek. 1879—3 


Przybląkała się su- 
ki rasy wyżeł. Odebrać z4 
ta zwrotem kosztów, KIliń- 
skiogo 5, F. 


we kwalifiko= 
Potrzebny gdy” me 
dzielny stolarz. Wiadom:ść, Fe- 
liks iks Brzozowski, Kilińskiego 5. 


Przybłąkal się pies 


wyżeł, odebrać go mó?na przy 
ulicy Fłockiej R l, m. 7. 


Sklep 5; U żywczy » micsze 
ani 


em Sprzedam w 
dotrym punkcie. 


Brzozowski. 1890-3 


Wiadomość u- 
lica Łowicka 14 w piekarni. 
NUBY AE Antoni zagubił legi- 
tymację urzędniczą, wydaną 
przez Komiaarj at Rządn w mia- 
sto Łódź. 895—8 


azafę, matera- 

Sprzedam oh reke 
do szycia, kredens, komode, wan- 
ne | różne meble, Krucza M4 
m. 18, 1887—83 
sień Tpawiera Piotr zagubił książkę 
dorożkarską wolnej jazdy 


X 136, wydaną przez KO ziół 
Rrzjdu. 1886 | $ 


Redactor odpowiadzialiny FAWEŁ URBANIAK 


omgong ea d Skra: 
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